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Trzecie zjawienie się Zmartwychwstałego apostołom

Jezus znowu ukazał się nad Jeziorem Tyberiadzkim. A ukazał się w ten sposób: Byli razem
Szymon Piotr, Tomasz, zwany Didymos, Natanael z Kany Galilejskiej, synowie Zebedeusza
oraz dwaj inni z Jego uczniów. Szymon Piotr powiedział do nich: «Idę łowić ryby».
Odpowiedzieli mu: «Idziemy i my z tobą». Wyszli więc i wsiedli do łodzi, ale tej nocy nic nie
ułowili.

A gdy ranek zaświtał, Jezus stanął na brzegu. Jednakże uczniowie nie wiedzieli, że to był Jezus.
A Jezus rzekł do nich: «Dzieci, macie coś do jedzenia?» Odpowiedzieli Mu: «Nie». On rzekł do
nich: «Zarzućcie sieć po prawej stronie łodzi, a znajdziecie». Zarzucili więc i z powodu mnó-
stwa ryb nie mogli jej wyciągnąć. Powiedział więc do Piotra ów uczeń, którego Jezus miłował:
«To jest Pan!» Szymon Piotr, usłyszawszy, że to jest Pan, przywdział na siebie wierzchnią szatę
– był bowiem prawie nagi – i rzucił się wpław do jeziora. Pozostali uczniowie przypłynęli łódką,
ciągnąc za sobą sieć z rybami. Od brzegu bowiem nie było daleko – tylko około dwustu łokci.

A kiedy zeszli na ląd, ujrzeli rozłożone ognisko, a na nim ułożoną rybę oraz chleb. Rzekł do nich
Jezus: «Przynieście jeszcze ryb, które teraz złowiliście». Poszedł Szymon Piotr i wyciągnął na
brzeg sieć pełną wielkich ryb w liczbie stu pięćdziesięciu trzech. A pomimo tak wielkiej ilości
sieć nie rozerwała się. Rzekł do nich Jezus: «Chodźcie, posilcie się!» Żaden z uczniów nie
odważył się zadać Mu pytania: «Kto Ty jesteś?», bo wiedzieli, że to jest Pan. A Jezus przyszedł,
wziął chleb i podał im – podobnie i rybę.To już trzeci raz Jezus ukazał się uczniom od chwili,
gdy zmartwychwstał.

A gdy spożyli śniadanie, rzekł Jezus do Szymona Piotra: «Szymonie,
synu Jana, czy miłujesz Mnie więcej aniżeli ci?» Odpowiedział Mu:
«Tak, Panie, Ty wiesz, że Cię kocham». Rzekł do niego: «Paś baranki
moje». I znowu, po raz drugi, powiedział do niego: «Szymonie, synu
Jana, czy miłujesz Mnie?» Odparł Mu: «Tak, Panie, Ty wiesz, że Cię
kocham».

Rzekł do niego: «Paś owce moje». Powiedział mu po raz trzeci:
«Szymonie, synu Jana, czy kochasz Mnie?» Zasmucił się Piotr, że mu
po raz trzeci powiedział: «Czy kochasz Mnie?» I rzekł do Niego:
«Panie, Ty wszystko wiesz, Ty wiesz, że Cię kocham». Rzekł do niego
Jezus: «Paś owce moje. Zaprawdę, zaprawdę, powiadam ci: Gdy byłeś
młodszy, opasywałeś się sam i chodziłeś, gdzie chciałeś. Ale gdy się
zestarzejesz, wyciągniesz ręce swoje, a inny cię opasze i poprowadzi,
dokąd nie chcesz». To powiedział, aby zaznaczyć, jaką śmiercią
uwielbi Boga. A wypowiedziawszy to, rzekł do niego: «Pójdź za
Mną!».

Komentarz: Jezus nas odnawiaKomentarz: Jezus nas odnawia

Apostołowie wrócili na swój brzeg morski i do

swoich łodzi. Jezus jednak przyszedł tam za nimi po

swoim zmartwychwstaniu. Przyszedł i wszystko w nich

odnowił. Zmartwychwstała w nich nadzieja i miłość.

Ale nie był to powrót do przeszłości. Teraz już Piotr nie

mówi Jezusowi: "Odejdź ode mnie, bo jestem człowiek

grzeszny". Przeciwnie! Szybko do Niego popłynął,

a potem powiedział: "Panie, Ty wszystko wiesz, Ty

wiesz, że Cię kocham".

Jezus zawsze idzie za nami, szuka nas i dba o nas

jak o dzieci. Dzięki temu nawet największe odejście od

Niego nie stawia nas nigdy w punkcie wyjścia.

Mieczysław Łusiak, SJ
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Trzecia Niedziela Wielkanocna - 1 maja
8:00 Za Dobroczyńców Jezuickiego Ośrodka Milenijnego

i Gości Sanktuarium
9:30 Zbiorowa

11:00 Śp. Robert Word w 4. rocznicę śmierci
13:00 O radość i szczęście wieczne dla Grażyny, Pawła

i Michała Bizanowicz
19:00 Zbiorowa
20:30 O błogosławieństwo Boże dla wszystkich modlących się

w tym Sanktuarium

Poniedziałek - 2 maja
8:00 Zbiorowa

18:00 Śp. Mirosław Wałuszko w 9. miesięcy po śmierci prosząc
o dar nieba

19:00 Zbiorowa

Wtorek - 3 maja - Uroczystość Najświętszej Maryi Panny,
Królowej Polski

8:00 Zbiorowa
18:00 Śp. Anna i Jan Podsada, o radośc i życia wiecznego 
19:00 Zbiorowa

Środa - 4 maja
8:00 Za Dobroczyńców JOM

    18:00 Śp. Jerzy Koronkiewicz
19:00 Zbiorowa

Czwartek - 5 maja
8:00 Zbiorowa

18:00 Śp. Władysław Wilosowski
19:00 Zbiorowa

Piątek - 6 maja
8:00 Zbiorowa

18:00 Zbiorowa
19:00 Wynagradzjąca Sercu Pana Jezusa

Sobota - 7 maja
8:00 Zbiorowa
9:30 Żałobna: za +Adelę

17:00 W intencji chorych
19:00 Zbiorowa



3 maja Kościół katolicki
w Polsce obchodzi uroczystość
Najświętszej Maryi Panny Kró -
lowej Polski. Nawiązuje ona do
ważnych wydarzeń z historii
Polski: obrony Jasnej Góry
przed Szwedami w 1655 r., ślu-
bów króla Jana Kazimierza -
powierzenia królestwa opiece
Matki Bożej, a także do uchwa-
lenia Konstytucji 3 Maja.

Uroczystość została usta-
nowiona na prośbę biskupów polskich po odzyskaniu nie-
podległości po I wojnie światowej. Oficjalnie święto obcho-
dzone jest od 1923 r. W 1920 r. zatwierdził je dla Kościoła
w Polsce papież Benedykt XV. Po reformie liturgicznej
w 1969 r. święto zostało podniesione do rangi uroczystości.

Święto wyraża wiarę narodu w szczególną opiekę
Bożą, jakiej Polacy doświadczali i doświadczają za pośred-
nictwem Maryi. Jej kult jako Królowej Polski jest bardzo
stary. Przykładem może być "Bogurodzica", najstarsza pol-
ska pieśń religijna, która przez wieki pełniła rolę narodowe-
go hymnu.

W czasie najazdu szwedzkiego, dnia 1 kwietnia 1656 r.
w ka tedrze lwowskiej, przed cudownym wizerunkiem
Matki Bożej Łaskawej, król Jan Kazimierz złożył uroczyste
Śluby, w których m.in. zobowiązywał się szerzyć cześć
Maryi, wystarać się u papieża o pozwolenie na obchodzenie
Jej święta jako Królowej Korony Polskiej, a także zająć się
losem chłopów i zaprowadzić w państwie sprawiedliwość
społeczną.

Temu uroczystemu wydarzeniu to -
warzyszyło odśpiewanie litanii do Naj -
świętszej Panny. Nuncjusz apostolski
dodał do tej modlitwy wezwanie "Kró -
lowo Korony Polskiej, módl się za na -
mi", które zgromadzeni biskupi i senato-
rowie trzykrotnie powtórzyli.

Szczególne związanie kultu Maryi,
Królowej Korony Polskiej, z Jasną Górą
nastąpiło 8 września 1717 r., kiedy to do -
konano koronacji jasnogórskiego obrazu,
co uznano za koronację Maryi na Królo -
wą Polski.

Wezwanie "Królowo Polski" zostało

na stałe wpisane do litanii lore-
tańskiej w 1908 r., kiedy zez -
wolił na to papież Pius X.
W tym samym roku ustanowił
on też święto Królowej Polski
dla diecezji lwowskiej.

Po uzyskaniu niepodległo-
ści przez Polskę biskupi zwró-
cili się do Stolicy Apostol skiej,
aby rozszerzyć to świę to na ca -
ły kraj. Jako datę zaproponowa-
no dzień 3 maja, na pamiątkę

pierwszej polskiej Konstytucji, która realizowała część ślu-
bowań króla Jana Kazimierza. Święto zatwierdzone zostało
oficjalnie w 1920 r. przez papieża Benedykta XV.

W 300. rocznicę królewskich ślubów, nową ich wersję
opracował przebywający wówczas w miejscu internowania
Prymas Polski bł. kard. Stefan Wyszyński.

Jasnogórskie Śluby Narodu - po uwolnieniu Prymasa -
złożył uroczyście na Jasnej Górze Episkopat Polski 26
sierpnia 1956 r. w uroczystość Matki Boskiej Często -
chowskiej w obecności miliona wiernych. 10 lat później,
3 maja 1966 r. tam właśnie odbyły się centralne uroczysto-
ści milenijne chrztu Polski. Dokonano wówczas aktu zawie-
rzenia Matce Bożej i powierzenia narodu polskiego Jej opie-
ce na kolejne 1000 lat.

Dokładnie dziś mija 55 lat od wypowiedzenia na Jasnej
Górze Milenijnego Aktu Oddania Polski w Macierzyńską
Niewolę Miłości za Wolność Kościoła w Polsce i na świe-
cie. 

Źródło: deon.pl

Uroczystość NMP Królowej PolskiUroczystość NMP Królowej Polski



Ignacy jako przełożony generalny zaznał życzliwości
i poparcia ze strony papieży Pawła III i Juliusza III, miał
nawet nadzieję, że nastaną jeszcze szczęśliwsze dni, kiedy
papieską tiarę otrzymał jego przyjaciel, kardynał Cervini,
który przyjął imię Marceli II. Zaraz po koronacji papież

przyjął Ignacego, objął go, poprosił o pomoc teologów
z Towarzystwa – do czego oddelegowani zostali Laynez
i Olabe – i obiecał hojne wsparcie finansowe dla Ko -
legium Rzymskiego. Powiedział Ignacemu: „Ty zbierz
żołnierzy i przygotuj ich do walki; ja się nimi posłużę”.
Niestety atak apopleksji zniweczył te piękne obietnice
i zapoczątkował okres niepewności w oczekiwaniu na
wynik nowego konklawe.

Ignacy, choć głęboko wierzył w opatrzność Bożą,
nie był jednak wolny od typowo
ludzkich rozterek. Zaledwie kilka lat
wcześniej, być może podczas ostrzej-
szego ataku choroby, lekarz zalecił
mu, żeby unikał tego, co mogłoby
wywołać u niego melancholię. Jak
się okazuje, tego silnego i nigdy nie-
upadającego na duchu człowieka
mogła zasmucić tylko jedna jedyna
rzecz: „Pomyślałem sobie – zwierzył
się Gonçalvesowi – co takiego mo -
głoby napełnić mnie melancholią,
i nie udało mi się znaleźć innej rze-
czy jak tylko to, że Papież mógłby
całkowicie rozwiązać Towarzystwo.
Choć nawet w takim przypadku, jes -
tem przekonany, że gdybym choć na
kwadrans pogrążył się w modlitwie,
odzyskałbym wcześniejszą weso-
łość”. 

Strach ma imię, które Ignacy przemilcza: to kardy-
nał Giovanni Pietro Carafa, założyciel, do spółki ze świę-
tym Kajetanem z Thieny, zgromadzenia zreformowa-
nych księży, z którymi Ignacy nie chciał się połączyć.
Ten sam, który rozsiewał po Wenecji plotki i podejrzenia,
które doprowadziły Ignacego przed oblicze trybunału
Inkwizycji; ten sam, który od dziesięciu lat mieszkał
w Rzymie, ale jego nazwisko ani razu nie pojawiło się na

żadnej z długich list kardynałów popierających inicjatywy
Ignacego; ten sam, który pełniąc urząd Głównego In -
kwizytora, wystosował do Ignacego oficjalne napomnienie
każące odesłać do rodziców przebywającego w nowicjacie
Ottavia Cesariego i które to napomnienie zostało później
odwołane przez papieża; ten sam, który nie mógł pogodzić
się z faktem, że Towarzystwo wyeliminowało odmawianie
brewiarza w chórze z życia zakonu.

Z myślą o konklawe Ignacy nakazuje „swoim” modlić
się, „o ile będzie to z równą korzyścią dla służby Bożej,
żeby nie wybrano Papieża, który zmieni sprawy Towa -
rzystwa, bowiem byli tacy kandydaci, co do których oba-
wiano się, że zechcą je zmienić”. Tymczasem 5 maja 1554
roku z konklawe wyszedł zwycięsko papież Carafa. Wia -
domość ta zaskoczyła Ignacego, kiedy siedział przy oknie
w towarzystwie Gonçalvesa da Câmary. Tym razem Ignacy
nie był w stanie opanować wewnętrznego poruszenia. Jak
opowiada jego towarzysz, wyraźnie zmienił się na twarzy
i dreszcz wstrząsnął całym jego ciałem. Bez słowa wstał
i zamknął się w swojej kaplicy, żeby się pomodlić. Niewiele
później wyszedł stamtąd spokojny i całkowicie odmieniony,
zaakceptowawszy w pełni to, co nieuniknione.

Trudno się dziwić, że tych dwu lu -
dzi nie było w stanie dojść do porozu-
mienia. Obydwaj byli cholerykami, tyle
że Bask był cholerykiem o udomowio-
nym charakterze, podczas gdy neapoli-
tańczyk Carafa nie był w stanie po -
wstrzymać swoich napadów gniewu.
Niewiele wcześniej Cosma Medyceusz,
ambasador Florencji, tak o nim pisał:
„To człowiek z żelaza, przy czym z ka -
mieni, których dotyka, lecą iskry, o ile
nie zrobi się tego, czego chce”. 

Do tej chwili wzajemnie się unikali,
teraz jednak nie mogli się dalej ignoro-
wać. Teraz Carafa był papieżem Pawłem
IV. Ignacy, za pośrednictwem Polanca,
natychmiast zwrócił się do całego Towa -
rzystwa, prosząc, aby modlono się za
nowego papieża, o którym wyraził się

nazbyt wielkodusznie, stwierdzając, że „zawsze był przyja-
cielem Towarzystwa”. 

Jednak problem był znacznie poważniejszy i nie doty-
czył jedynie wzajemnych zastrzeżeń natury osobistej. Ig -
nacy przeczuwa niebezpieczeństwo grożące „drodze”, u -
kształtowanej – w jego przekonaniu – przez Boską opatrz-
ność i posiadającej uspokajające uwierzytelnienie ze strony
papieży. Podstawy bezwarunkowej oferty złożonej papieżo-
wi zaczynały niebezpiecznie trzeszczeć w obliczu bardzo
prawdopodobnych zmian, jakie mógł narzucić Towarzystwu
Paweł IV – człowiek o niezłomnej woli.

Dla Ignacego jest to noc wiary, oczyszczenia nadziei,
zdania się na zamiary Boże. Zawsze pragnął potwierdzenia
ze strony hierarchicznych władz Kościoła. Czy teraz zdobę-
dzie się na posłuszeństwo, na dostosowanie swego sądu do
sądu przełożonego – odnajdzie w sobie cechy, które sam

Ignacy a papież Paweł IV – trudne doświadczenieIgnacy a papież Paweł IV – trudne doświadczenie
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zalecał? Postanowił po prostu odczekać, pozwolić, żeby
rozeszły się chmury na horyzoncie, być może przygotował
się do poddania formalnemu nakazowi. Tymczasem jednak
żaden nakaz nie nadszedł. W tej sytuacji dochowywał wier-
ności papieżowi. „Trzymał z Kościołem”, ale przeżywając
to w sposób napięty, nagi, niewygodny, bolesny, z cierpliwo-
ścią i bez pośpiechu. Było to napięcie pomiędzy instytucją
i charyzmatem, pomiędzy głosem władzy i mocą głosu
Bożego. Napięcie, które jest czystą wiarą i zaufaniem bez
oparcia. Było to, jak wyraził się Raymund Schwager, „dra-
matyczne zrozumienie Kościoła”.

W rzeczywistości był to raczej osobisty i skrywany dra-
mat niż otwarta walka, jako że na zewnątrz sprawy nie
wyglądały tak tragicznie, jak można się było spodziewać.
Carafa, teraz Paweł IV, najpierw przyjął Bobadillę. Później,
po wielu dniach oczekiwania, przyjął Ignacego, który powi-
tał go na klęczkach; kazał mu wstać i przespacerowali się
razem. Okazał przychylność Laynezowi, którego chciał
mianować kardynałem; uczynił go członkiem kilku kongre-
gacji w Kurii. Okazał względy Salmerónowi i Olabemu. 

Instynktownie szanował Ignacego, „baskijskiego Ge -
nerała”, jak go nazywał, ale nie potwierdził łask przyzna-
nych Towarzystwu ustnie przez jego poprzednika Mar -
celego, pomimo rekomendacji ze strony cesarza, króla
Niemiec i króla Portugalii. Nie przyczynił się też ani gro-
szem do ulżenia rozpaczliwej sytuacji finansowej. Ignacy
zachowywał nadzieję wbrew jakiejkolwiek nadziei.

Papież Carafa, człowiek gwałtowny i rygorystyczny,
oddał się w ręce brata, kardynała Carla Carafy. Oszukany
przez niego i ogarnięty fobią antyhiszpańską, postanowił
ułożyć się z Francją i wplątał w absurdalną wojnę przeciwko
Hiszpanii. W tym względzie nie był w stanie opanować
swych ataków gniewu i jego obelżywe wycieczki pod adre-
sem Karola V i następcy tronu Filipa stały się czymś
powszechnie komentowanym. Jego podejrzliwość sprawiła,
że wydał nakaz przeprowadzenia upokarzającej rewizji
w domu Santa Maria della Strada, gdzie mieszkał Ignacy,
w poszukiwaniu nieistniejącej broni. Część jezuitów musia-
ła pracować przy naprawach umocnień obronnych Rzymu.
To właśnie wtedy teolog i przeciwnik jezuitów, Melchior
Cano napisał tekst usprawiedliwiający otwartą wojnę prze-
ciwko papieżowi, przyrównując ją do gestu syna, który
związuje ręce oszalałego ojca.

Ignacy nigdy nie wypowiedział ani słowa przeciwko
papieżowi. Raz tylko wymknęło mu się wiele mówiące zda-
nie: papież mógłby zreformować świat, gdyby zaczął od zre-
formowania samego siebie, swojego domu i dworu oraz
Rzymu. W końcu Ignacy już niedługo umrze, prosząc Pawła
IV o błogosławieństwo. Tymczasem on da wreszcie upust
długo powściąganym uczuciom, kiedy niewiele potem
wypowie w obecności Layneza straszliwe zdanie na temat
tyrańskiego sposobu sprawowania władzy przez Ignacego.

Dopiero po śmierci Ignacego odważył się też narzucić To -
warzystwu siłą obowiązek wspólnego brewiarza w chórze
oraz przepis, zgodnie z którym generał nie miał sprawować
swego urzędu dożywotnio, lecz przez okres trzyletni. 

Te nakazy trwały dokładnie tyle miesięcy, ile jeszcze
trwał jego pontyfikat. Rozczarowany totalną klęską wojen-
no-polityczną i machinacjami swego własnego brata, Paweł
IV zwrócił się na koniec przeciwko własnej rodzinie i zapo-
czątkował szereg drastycznych reform w Rzymie. Nie
zobaczył już spowodowanych przez nie ludowych za -
mieszek, które rozpętały się w mieście po jego śmierci
(1559). 

Paweł IV przyczynił się do klimatu, w jakim zakoń-
czył życie najwierniejszy sługa papiestwa wszech cza-
sów. Było to najgłębsze i najbardziej przejmujące stra-
pienie, które nałożyło się na „codzienne cierpienia”:
zmęczenie spowodowane chorobą i ekspedycją listów,
wielkimi długami, początkami niesnasek w Towa rzys -
twie, nowymi inicjatywami, wydaleniami, wszechogar-
niającą drożyzną.

Zajmował się wszystkim, chociaż nie miał już tyle
sił co dawniej. W 1554 roku spędził większość czasu
w łóżku. Następny rok okazał się życzliwszy i udało mu
się podpisać około tysiąca listów. Teraz miał do pomocy
wikariusza generalnego, na którego wybrano Nadala.
Niedługo będzie też miał asystentów. Ale on wciąż śle-
dził z bliska zarówno wielkie projekty, jak i najmniejsze
drobiazgi. Razem z kardynałem de la Cuevą mógł poło-
żyć kamień węgielny pod nowy kościół Santa Maria del-
la Strada; ni mniej, ni więcej tylko Michał Anioł zaofero-
wał się do kierowania budową. Drożyzna wywołana
pierwszymi oznakami zbliżającej się wojny sprawiła jed-
nak, że zrezygnował z tego zamiaru. 

Istniejący kościół Il Gesù zostanie wzniesiony do -
piero pod koniec wieku. Ale kamieniami składającymi
się na budowlę Towarzystwa są jego ludzie. Ignacy ze
szczodrością dopuszcza do profesji tych, którzy wyru-
szają na dalekie misje, na przykład do Etiopii, natomiast
jest bardziej powściągliwy i wymagający w stosunku do
tych, którzy krążą po Europie. Liczba profesów nie do -
chodziła na razie nawet do czterdziestu, chociaż całe
Towarzystwo liczyło już około tysiąca ludzi. W lecie
1555 roku wydalił sporą liczbę adeptów; niepokoiło go
zbyt łatwe przyjmowanie nowych kandydatów. Posta -
nawia też „przycisnąć” uczniów Kolegium Germanicum, do
pewnego stopnia dotkniętych brakiem dyscypliny, ale nie
rezygnuje z programu zakładania kolegiów – marzy o kole-
gium w Pradze, w Meksyku, o kolegium arabskim w Pa -
lermo i o innych: na Cyprze, w Konstantynopolu, Jero zo -
limie… Jest człowiekiem niezniszczalnym.

Na podstawie książki: José Ignacio 
Tellechea Idígoras, ,,Ignacy Loyola. Sam i na piechotę”.
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Zrzeszenie Amerykańsko Polskie organizuje bezpłatne kursy,
przygotowujące do egzaminu na obywatelstwo.

Początek kursów w maju 2022.
Zajęcia odbywają się w tygodniu wieczorami oraz
w soboty i niedziele. Lokalizacja klas na północnej

i południowej stronie Chicago.

3834 NORTH CICERO AVENUE • CHICAGO, IL 60641
• 773/282-1122 • Fax 773/282-4718

ZAPISY: (773)  282 1122 x 400
lub (773)  481 5400

SPOTKANIA MĘSKIE 
Spotkania odbywają się w każdą pierwszą sobotę

miesiąca o godz. 8:00 rano. Rozpoczynamy Mszą świę-
tą, po niej Adoracja Naj świętszego Sakra mentu i wspól-
ny różaniec oraz spotkanie braterskie w JOM.

Spotkania mają na celu pomóc mężczyznom bar-
dziej zrozumieć siebie w relacji do Boga i bliźniego,
konstruktywnie przeżywać swoje wewnętrzne konflikty,
odkryć i umocnić swoją wartość oraz z pasją realizować
zadania, jakie Bóg im powierza. 

Spotkania prowadzi o. Marek Janowski SJ
Serdecznie zapraszamy!

Sobota, 14 maja, godz. 20:00Sobota, 14 maja, godz. 20:00

Sobota, 7 maja,Sobota, 7 maja,
godz. 8:00godz. 8:00

Maj 2022 - O wiarę dla młodych:
Módlmy się, aby ludzie młodzi, powołani do pełni życia, odkryli w Maryi wzór słucha-

nia, głębię rozeznawania, odwagę wiary oraz poświęcenie się służbie.

Intencje Papieskiej Światowej Sieci Modlitwy



Spotkanie biblijne
czwartek o godz. 20:00

O. Józef Polak SJ

W każdą niedzielę zapraszamy do kawiarenki (10:00 - 15:00) i do biblioteki (10:30 - 13:00). Sponsor ciast: Smakow ski Deli.

www.wspolnotajasmin.org

Modlitwa Taizé
II sobota 20:00 - 21:15

Czwartek przed I piątkiem miesiąca
GODZINA ŚWIĘTA 20:00 - 21:00

KRYZYS MAŁŻEŃSKI
Spotkania w I sobotę

godz.18:30 www.sychar.org

 NOWA DROGA
6255 W. Belmont Ave. Chicago

AA - pt. 20:30, sob. 20:30
NA śr. 20:00, pt. 19:00, sob. 19:00 i niedz. 19:15

AL - ANON OdNowa
(8747 W Lawrence, CH) sob. 6pm - Tel: 773-663-8287

Grupa wsparcia
dla osób w żałobie 

Dzwoń tel. 630 921 1810

   Poradnia rodzinna
psycholog Małgorzata Olczak

tel. 773 814 0324

-

ADOPCJA SERCA tel. 224 603 2237
(proszę zostawić wiadomość)

adopcjasercachicago@gmail.com

NAPROTECHNOLOGIA - NATURALNA 
METODA PLANOWANIA RODZINY

INFORMACJE TEL. 708 983 4158

Wspólnota Życia Chrześcijańskiego w Chicago
Polish Chistian Life Community

spotkania formacyjne, eucharystia, wspólnota,
apotolstwo, duchowość ignacjańska

http://chicago.wzch.org

w każdy I wtorek miesiąca godz.19:00

SYCHAR

WARSZTATY
,,12 kroków - ku pełni życia- wreszcie żyć”

Informacje tel. 773 865 4955

Męska grupa różańcowa
I soboty miesiąca 8:00 am

O. Marek Janowski SJ

(773)
865 4955

    OG£OSZENIA

Rozpoczął się miesiąc maj. Zapraszamy na nabożeństwa majowe,
które są odprawiane w naszym Sanktuarium przed Mszą św. wieczor-
ną, o godz. 19:00. Od  poniedziałku do piątku będziemy śpiewać lita-
nię; w trakcie weekendu będzie ona odmawiana.

***
W tym tygodniu w kalendarzu liturgicznym wspominamy: w ponie-
działek wspomnienie św. Atanazego, biskupa i doktora Kościoła; we
wtorek uroczystość NMP Królowej Polski; w środę św. Floriana;
w piątek święto św. Apostołów Filipa i Jakuba.

***
W tym tygodniu przypada pierwszy czwartek, piątek i pierwsza sobo-
ta miesiąca: 
- w czwartek po Mszy św. wieczornej - Godzina św.;  
- w piątek o godz. 19:00 Msza św. wynagradzająca Najświętszemu

Sercu Pana Jezusa. Spowiadamy rano przed Mszą od godz. 7:30 i po
południu od 17:30; 

- w sobotę, 7 maja, po Mszy św. o godz. 8:00 zapraszamy na spotka-
nie Męskiej Grupy Różańcowej. O godz. 17:00 Msza św. dla cho-
rych.

***
W zakrystii jest do odebrania majowy numer miesięcznika Apos -
tolstwa Modlitwy.

***
W przyszłą niedzielę zbierzemy drugą składkę, zarządzoną przez
Archidiecezję Chicago, przeznaczoną na Catholic Charities.

***
Natomiast na wieczornych Mszach w przyszłą niedzielę będziemy
gościć misjonarza z Syberii, ks. Piotra Łapę. Ks. Piotr został posłany
przez papieża Franciszka na misję wraz z pięcioma rodzinami. Dwa
lata temu odzyskał kościół wybudowany przez polskich zesłańców.
Parafia jest terytorialnie większa niż Polska. Będziemy mogli wes-
przeć misję i po Mszy nabyć książki misjonarza jako cegiełki wspar-
cia.

***
Zapraszamy do korzystania z naszej biblioteki i kawiarenki. Po nie-
dzielnych Mszach o 9:30, 11:00 i 13:00 można spotkać się tam przy
filiżance kawy i herbaty oraz ciastku z cukierni Smakowski Deli.

***
Gości Sanktuarium i Przyjaciół JOM polecamy Sercu Jezusa.
Solenizantom i jubilatom tygodnia składamy serdeczne życzenia
zdrowia i błogosławieństwa, a wszystkim życzymy dobrego tygo-
dnia. Szczęść Boże!

W każdą niedzielę zapraszamy:
do kawiarenki (od 10:00 do 15:00)

oraz
do biblioteki 

(od 10:30 do 13:00) 
Sponsorem ciast jest Smakow ski Deli
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Ed the Plumber
Ed the Carpenter
773.471.1444

Best Work • Best Rates
PARISHIONER DISCOUNT

PrimeCare offers affordable quality
health care for the whole family.

*Our Enrollment Specialists can also assist you in navigating your insurance options

Our Services:
• Primary Care • Midwifery • Dental • Counseling

• Substance Use Disorder

For more information about our services or
to make an appointment call (312) 633-5841.

Get this

weekly bulletin

delivered by

email - for FREE!
Sign up here:

www.jspaluch.com/subscribe

Courtesy of J.S. Paluch Company, Inc.

GREAT COVERAGE - 97% of all households attending church take at least one
church bulletin home every Sunday. 
GREAT VALUE - 70% of all households are aware of and look at the advertising in
the church bulletin and 68% of households surveyed when making a choice between
businesses are inclined to choose the one who advertised in the church bulletin.

Learn More About Advertising In Your Parish Bulletin
Call us at 1-800-621-5197

Email: sales@jspaluch.com

IN YOUR LOCAL
CHURCH BULLETIN?WHY ADVERTISE

$29.95/Mo. billed quarterly

• One Free Month
• No Long-Term Contract
• Price Guarantee
• Easy Self Installation

Call Today!    Toll Free 1.877.801.8608

Medical Alert System

Thank you for advertising in
our church bulletin.

I am patronizing your 
business because of it!

Please Cut Out This “Thank You Ad”
and Present It The Next Time You

Patronize One of Our Advertisers
✂

DO YOU HAVE SALES EXPERIENCE? ARE YOU WELL
NETWORKED IN THE LOCAL COMMUNITY?

J.S. PALUCH COMPANY
NATIONAL PUBLISHER OF CHURCH BULLETINS

• Full Time Positions Available with Excellent Earning Potential!
• Medical Benefits, 401K, Life & AD&D Insurance Available
• Excellent Commission Compensation Program

Interested? Call Kay Leane 1.800.621.5197 x2823
or Email Resume to RECRUITING@JSPALUCH.COM

www.jspaluch.com

EARN MONEY!
DO GOOD! MAKE A

POSITIVE IMPACT!

Consider Remembering
Your Parish
in Your Will.

For further information, 
please call the Parish Office.


